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Na porządku dziennym wnioski na Kongres 


Listy z Paryża. . 


(Korespondencja własna). 


25 kwietnia r, b. została zarządzona mobi- 
üzacja klasy, 19-ej — 
Przez p. Brianda do ministra wojny, p. Bar- 
thou. Działo się to w tym czasie, kiedy zajęcie 

było prawie zdecydowane. Mobilizacja 
spotkała się wtedy z żywą krytyką we wszyst- 
kich pismach robotniczych i niektórych postę- 
Powych, Prasa komunistyczna zaczęła wołać 
Na alarm, że znowu żołnierzy prowadzą na mo- 
był mozlew krwi. Komuniści „sig o 
agitację przeciw mobilizacji- w sposób, 
4a inne organizacje robotnicze zgadzały 
Się m nią, lud były jej obojętne i jakby tylko 
w „Internationale“ d w „Humanité przeciw 
Niej występowano. 

e W. rzeczywistości zaś = pisma ogra 
występowały też engrgicznie przeciw o! 
Pacji Ruhry, przestrzegając rząd przed tym 
kiem į doradzając spokojne załańwienie za- 
targu franousko-niemieckiego. Licząc się jed- 
Dak z tem, go pisały, nie mogły mówić już o 
"lowej wojnie”, na którą się nad Renem tyme 
Czasem mię. zanosiło, choćby dlatego, 2o ną tem 
Pograniczu nie było ani wojsk niemieckich, 

Ani amunicji, 

Klasa 19, bez entuzianmu i — jak domosi- 
> Pozmajte pisma niezależne — z wynaźną nie- 

poszła nąd Ren. Później odbywały się 


Przeciw mobilizacji liczne manifestacje w roz- | 


swaiłych wojskowych oddziałach, wywołane, 


zy jnmem), faktami, o których donosiły na- | 


% prowincjonalne. gazety burżunzyjne, a 
WIĘC: zj arzały się wypadki, że whadzo wojziko- 
we zaniedbywały swoje obowiązki aprewiza- 
Sile i odnosiły się brutalnie do żołnierzy. 

„Iłumanite" podawała szezegóły o rozmai-' 
ekscesach i 


Każdy taki antymilitarystyemy artykuł. 
kończy się wezwaniem żołnierzy, aby zapisy” 
Wali się do pariji bomunisłyczneń, która „jedy- 
a broni ich przed  miiitaryżacją”. i 

AK widzicie nie potrzeba sprawdzeń, ani mo- 
Galności, ani też świadomości %lasowej, by e- 
trzymać święcenia komunistyczne! 

Niektórzy  mipuświadomieni — żołaierze 
Zwolnieni, wobec togo, że demobilizacja od- 
bywa się częściowo Gak głosi dzisiejszy dekret 
% da. 25 czerwca, będzie ona mzpełna, be jak 
ię w nim wyraża p. Barthou klasa 20 i 21-sza 
SĄ już gostatecznie przygoiowane, by zastąpić 
agito 16-14) wszystko to kładą na i 

taci komunistycznej. ` , 

Pienwszy to chyba wypadek, aby w ten 
Sposób zóobywać schie czionków partii mobot- 
aicze'! Nie przeczę, że prasa pobotnicza wpdy” 
nel: 2a przęgnieszenie demoki 


Wi: liwość nakazuje przyznać, że przy powo | polityce zewiię 


| 
i 


f 
} 


| 


| 


l 


i 


| 


+ 
t 


f 


karb owej | zz 


1 


h 
| 
[| 


| 


sprawę z ogólnego niezadowolenia powtórnie 


telefonem z  Liondymu powołanych żołnierzy, 


Jaru a 'samoreklama „Humanité“ 
wywołała to, że ministrowie wojny, sprawie” 
dliwości i marynarki, korzystając z krzykliwej 
akcji „Humanité“ i „Internationale“, wnieśli 
-projekt nowego prawa, przeciw agitacji anty- 
miłitarystycznej, które ma pójść pod obrady 
Izby, a które grozi nawet za krytykę wladz 
wojskowych i za artykuły zasadnicze przeciw, 
militaryzmowi, karą, dochodzącą do 6 lat wie 
zienia i więcej. I tu znów „Humanité“ i „In- 
ternationale" — niezgodnie a prawdą zaczęły 
wołać, że „my jedni przeciw tym zbrodni- 
czym prawom występujemy”. 

Droits scślerates! — tak nazwano jeszcze 
w czasie procesów Dreyfusa prawo, które u- 
chwaliła nacjonalistyczna Izba Deputowanych, 
grożąc karą za knowania przeciw rządowi, na- 


wet jeśli mają one tylko charakter ostrej kry- | 


tyki pewnych zarządzeń. W owym czasie prze- 
ciw tym prawóm/występował najgoręcej obec 
ny prezydent, a dawny socjalista, Millerand. 
Projektowane obecnie prawa, nazwane „super 
scólarutes" — (nad - zbrodnicze) rozszerzają 
jeszcze samowolę rządu. 

Socjalistyczna prasą: i postępowa jak: 
„Rappel“ i „Ere Nouvelle“ energicznie wy- 
stępują przeciw temu nowemu zamachowi 
„Błoku Narodowego“. na wolność, jednak nie 
przeszkadza to „Humanité“ i „Internationale“ 
obrzucać je błotem i oskarżać o „obojętność. 
‘a Poof. Aulard w lewicowem „Ere Nouvelle" 
przytaczą poniłszy ustęp ze skanadalicznega 
prawa: „wszyscy ci, którzy pod jakąkolwiek 
bądź fozmą, lub w jakikolwiek sposó bdokona- 
ża ji nieposłuszeństwa, lub nieposzame- 

dyscypliny wojskowej” i powiada: „jeże- 


'kazui | 1i więc artylcuł, że źle jest używać armji 
„dysydentów (jak na-_ p dadza Śri i tezę moją poprę argu- 


mentami, sędzia nazwie to podmawianiem do 
mieposłuszeństwa, za œo czeka mnie kara wię- 
zienia, oraz kara pieniężna. Jeżeli Anatole 
France (najznakomitszy pisarz francuski) nie 
przestanie mołać, że wojna jest okropnością £ 
że pierwszym obowiązkiem ludzi jest zniesie- 
nie jej ewżliwości, na mocy powyższego pra- 
wa, zostamie skazany: na karę więzienia od 6 
miesięcy do 5 lat į na zapłacenie od 100 fran- 
ków do 10.000 fr. Jeżeli przedrukuję stronice 
a „Candide“ lub „Słownika filozoficznego" to 
również czeka mnie pobyt w więzieniu, bo 
w tych keiążkach odmalowane są okropności 
wojny, Aulard kończy slowami: „walczyć 
pomocą tego rodzaju prawa z przekonania 
mi ludzi, jest dziecinniadą, historia już wyka- 
zała jego zbędność j niebezpieczeństwo. Wal- 
czy się przeciw opiniom tylko opinią, gdy choe- 


cie zniechęcić tych ludzi, co dają zły przyśłsć | 
limecji, ało spra. | uaszym młodym żołnierzom, to kierujcie się w 


trznej genjuszem i tradyciami 


ł uu 18-ej Klary zapowiedziano, ža. uskutecz- | narodu fransuskiego, niech to będzie palityka 


Hang ona będzie w ę 
"asy będą mrzystosowane do słudhy Wwo'sko- 
asi, tembardziej, że rząd zaczął zdawać sobie 


p) 


miere, jak  nasiępne : demokratyczna, 


kiej”... i t.d, 
~ Sklad reakcyjny więkezości  dzisiejszaj 


polityka Rewolucji Francus- 
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Izby Deputowanych daje wiele szans, że ta 
aowa ustawa 7 ie uchwalona, może tylko 
z małemi zmianami. Inna rzecz, czy praktycz- 
nie wejdzie ona w .życie, bo i poprzednie pra” 
wą, tak zwane „zbrodnicze“ rzadko były sto- 
sowane w całej awej rozciągłości, pozatem an- 
tymilitaryzm mietylko we F ji, ale ma tà- 
łym świecie jest po wojnie zjaiekiem tak po- 
wszechnym, żę zabrakłaby sędziów į więzień 
dla wyrażających 


a zwrot rękopisów redakoja mio odpowiada. Tel. 


ioner pejedzśczy w Paaa 5 m — m mani 5 m. 


Kasa czynna od ii do 2. Rachunki platne w środy. - = A Ki 


ędzie się w sobotę dn. 2 lipca o 


í swoje  antymilitarystyczne 
opinję. s 2 

Projektowana ustawa wywołała tymcza- 
sem w”świecie roh miernała wrzenie - 


i Konfederacja Pracy wydała z tego powodu 
manifest do wszystkich federacji, umji i syndy- 
katów, w którym czytamy między iunemi: ` 

` „Organizacje syndykejlistyczne powinny 
głośno zapewnić, że żadne środki | miè prze- 
szkodzą im potępiać wojny i militaryzmu. Od 
dzisiejszego dnia nie może się odbyć Ze- 
branie, nawet korporacyjne, na nm nie by- 
łoby mowy a zamachu, Gerionas sa 
rząd, a Syndykaty, giełdy pracy, unje depar 
tamentalne, winny. organizować 


wiece protes- 

Działacze winni korzystać ze wszystki 
zebrań komitetów i kongresów Apart 
talnych, by głosować rezolucje przeciw zamie- 
rzeniom kryminaltym rządu. Niech każdy bę- 
dzie czynnym wobec nowego niebeznieczeń- 
stwa ze strony reakcji. Precz ze wszysiikianż 
prawsmi zbrodniczemi I" : 

Socjaliści, jak Longuet, nazywają nęo-ko- 
mumistów francuskich „les mosoowites" to 
jest „przedrzeźniający moskiewskich bol- 
szewików". Urągliwe to przezwisko ma spe- 
cjalne znaczenie, świadczy onmo o tem, że 8o- 
ejaliści nie uważają swych dawnych towarzy- 


wam“. Teita nich, 
munistów francuskich polega tylko na biciu po 
kłonów przed Kremlem, ; 
Dotychczasowa akcja przeciw - rządowa 
socjalistów i neorkomunistów jest w istocie 


"Taal wigna sojalów peb u luty ŚR 


- (Brugi dzień obrad). 


„(Ciąg dalszy}. 
Po zakończeniu sprawy „opozycji, dele- 
gaci składają datki na rzecz Polskiej Partii So- 
cjalistycznej. Niektórzy składają deklaracje. O- 
gółem złożono około 650 dolarów. : 
Sprawozdanie Komitetu Wykonaweżego, .,, 
W imieniu Kom. Wyk. sprawozdanie zda- 
je tow. F. K. Ginejt. i 
Kom. Wyk. zwracał uwagę na wszystkie 
ważniejsze sprawy tak w życiu wychodźtwa 
| W kwietniu 1920 r. postanowiono przystą- 
: pi6 do pracy przygotowawczej nad wydaniem 
, historji Z. S. P. i ruchu i „poł 
skiego w Stanach Zjednoczonych. Wybrano ko- 
mitet redakcyjny dla tej sprawy i gromadzono 
maderiały, nadsyłane przez poszczególne od- 
i działy. Ostatecznie i orji powierzo- 
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Rok XXVII. 


Ceny ogłoszeń: 
w- torście (przed kron.) Mk. 45 
Nevrolog T 
zwyczajne „ 20 
droone za jeden wyraz 8 
Wszystkie ogłoszenia: obliczają ł 
się nonparelem (drobn. pism). 
Ogłoszenia w Nee niedziel. o 25% „ 
Fantazyjne I firm zagran. o 50% w, 
Ogloszenia przyjęte po zamknięciu Admiuf 
a stracji © 19 proo. drożej. pis 
Każda nowa podwyżka taryfy obowiąe 
zuje wszystkie przyjęte ogłoszenia ad Š 
dnia zmiany cen bez uprzedniego zm 
` wiadomienia. 


fedakojł 170-18, Admin. i20- 
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| identyczna, tylko neo-komuniści robią więcej 
krzyku i są mistrzami od robięnią sztuczek de 
magogicznych. Francuski „neo-komunizm so 
ejalistyczny* jest tak specjalnym j tak nie ma 
nic wspólnego z rosyjskim bolszewizmem, ale 
nie śmie nawet poddawać krytyce encyklik le - 
uinowskich, w imię których rozbija jedność 
proletarjatu przez przeważnie  gołosłowne* 
przeciwstawianie się wołucyjne* = 3 
P Tee „rewolucyjne zdraj- 
Jest prawie nie do awierzenta, że | e 
Lage zwrot Lenina ku kapitalizmowi nić a= 
azl w całej prasie neo - komunistycznej aj- 
mniejszego zprzeciwu: p i 
O symdykałisinch jednych i drugich napi- 
szę obszerniej innym, razem, dziś nią Si 
czyć, że bolszowizujący symdykaliści tak nie- 
wolniczo nio płaszczą się przed Kremlem dak i 
.Cachiny i Frossardy, choć rozkładowa ich dzia. | 
lalność w proletarjacie bodaj ozy nie jest wiegie | 
szą od działalności neo - komunistycznej Upa) 
politycznej. W zeszłym roku było 
rzy - eyndykalstów 850,000, obecnie 
100.000! 250,000 wyoofało się, 
wownętrznym wśród towarzy 
100,000 podzieliło się, prawie, że na dwie pole 
wy: na „Amsterdam“ j „Moskwę”, Moskwa nas 
wet zyskała o tysiąć kilkaset głosów ej. 
Dziś w prasie symdykalistycznej obu obozów 
toczą się ordynarna walki, o fałszowanie 
sów podczas ostatniego kongresu _; 
wzajemna wyrzucanie się z biura ł 
dykalistycznego i t. d + 
I gdy socjalistyczny „Populaife" zachowu. 
je się w tym sporze oględnie, ché wyraźnie zar 
mazg swoje sympatjè, komunistyczna „Humą. ; 
ité“ obrzuca wyzwiskami karczemuemi ZAGR 
żonych i uczeiwych czionków konfederacji, w 
ten sposób wyshzrując się syndykalistom iko- 
munistycznym, którzy znowu, jak wiadomo, z 
wzgardliwą poblaźliwością, traktują £wo- 
ich „advokatów" yan pu 
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no tow. Kozakiewiczowi, który już w najblit: 

szej przyszłości ma rozpocząć pracę. = 

W gprawach polskich wydano 
polskim 


i aagielskim 1 
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i> 
słycznej usiłowano wyjaśnić właściwe stanowi. = 
sko, zajmowane przez P. P. 8. TO3 : 
bledne informacje, jakie tam posiadaja o pol 
skim ruchu socjalistycznym, jednak nie o 
gnięto znaczniejszych rezultatów. Ostatnią te 
rodzaju próbą była majowa odezwą w jęz: 
angielskim „Red Poland". | % sę 

Urządzono objazdy agitaoyjne i odczyto. 

we. Objazdy odbywali tow. Lomozik, H. Dłu- 


ska, ostatnio tow. Trzaska. Qprócz tego 
się objazdy wysłanników z Polski tow. Prans- 
sowej, Malinowskiego, Kłuszyńskiej = ° 7o 
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SSE NOTY Kom. Wyki. i sekretarza ge 
neralnego przyjęto jednogłośnie. 
Stosunek do ruchu robotniczego w Stanach 
h Zjednoczonych. 


KŻ następnie referat nadesłany w 
tej tji przez tow. W. Koniuszewskiogo.,, 
Tow. Koniuszewski zaznacza, iż partje So- 
cjalistyczne, działające na terenie swych wiar 
snych krajów, mają znacznie łatwiejsze zada- 
mie aniżeli Z. S. P. w Ameryce. 
Społeczeństwo polsko - amerykańskie i 
nawet społeczeństwo amerykańskie nie ma w 
łonie swem tych demokratycznych instytucji 
` jakie spotkać można np. w Polsce. Istnieją tu 
 osłateczności: z jednej strony najczarniejsza . 
- reakcja kapitalistyczna, średniowieczne barba- 
--rzyństwo, a z drugiej strony szczupłe szeregi 
ruchu socjalistycznego, 

. Wyraźnie daje się to zauważyć w ruchu 
robotniczym zawodowym Ameryki, bona 45 
prawie miljonów ludzi pracy — do organizacji: 
należy 5 miljonów, czyli go 9-ty robtnik. 

Dalej referent zajmuje się stosunkiem Z. 
8. P. do ruchu zawodowego w Ameryce. Ruch 
zawodowy w Ameryce reprezentowamy jest 
przen trzy typy organizacji zawodowych, a mia- 

mowicie: American Federation of Labor (A- 
merykańska Federacja Pracy) amalgamaty, © 

i faa związki, b. zw. przemysłowe, przyjmujące 
„jako zasadę akcję wyłącmie ekonomiczną. 
y Amerykańska Federacia Pracy w socjali- 
| atycznej prasie europejskiej, najsupełniej za” 
- sluguje na miano związków żółtych, przypomi- 
| mających t. z. Polskie zw. zawodowe, A jednak 
|. Amerykańska Federacja Pracy liczy przeszło 4. 
" miljony członków. Mimo masy jei członków, 
mimo pozornej potęgi A. F. IP. właściwie jest 
organizacja słabą duchem i akcją. 
Drugą słabą stroną A. F. iP. jest jej apoli- 
tyczmość w znaczeniu proletarjackiem. 


_ Federacji Pracy, zdaniem referenta, winno po- 
zostawać na zewnątrz w stosunku naturalnej 
Ź sympatji, objawianej żywiej wę okresach wałki 
tej or, cji, mańomiast w stosumikach we 
- wmętrznych akcja nawa ndąża do zmienienia 
-ideologji starego typu A. F. P. na pogląd 
~ współczesny, wyrażony programem  typwych 
klasowych związków zawodowych. 
zgoła inaczej przedstawia się stosunek! Z. 
8. P. do Związków mosz awamych a- 
malgamatami, jak mp. amalgamat robotników | 
krawieckich, amalgamat robotników  włóknmi- 
stych, amalgamat robotników automobilowych, 
Mice to organizacje najzupełniej zbliżcne są do 
owa związków zawodowych, tak co do: 
m organizacji, jak i tendencii społecznej i 
ycznej. Stosunek Z. S. P. do zawiodówych 
aigaci powyższego typu da się bardzo -tas 
o okreslić Polegać winien na współpracy, 
najściślejszej i najżyczliwszej, Pom: ten ta- 
` kim jest w istocie. 
«> Stósmnek do P. P. 3. 


* gr arię referat omawia stosunek Z, S. P. 
PP. 8. 
i Organizacja Z. S. P. pozostaje w organicz- 
i m z P. P. S. w Europie, w Polsce. 
FS „być musi ze względów taktycznych if prak- 
> „ tyeznych. Jeżeli chcemy być organizacją żywą, 
<zynną musimy pozostawać nadal w ści 
Ów z P. P. S., która jest już w Polsce słą 
órczą i już realizuję 7cą na drodze 

- pozytwnych a: zmianę porządku życia na 


- Tego BRE pracy, związku idei, związ. 


x ý -| S6 życia” skecz w 1-ym akcie i 2 odsto- 
nach oraz „Burmèstra Stylmóndu, dramat w 

i trzech aktach — M. Maeleri. neka, w przekla- 

4 dzie B. Gorczyńskiego. 

E A Wysocka 
i Maeterlinck jako dramaturg realistyczny, 
dierinek czerpiący treść do swych utworów 
s okresu okupacji Belgii przez Niemców? Te 
dwa pytania mogły istotnie zaciekawić nie- 
zmięrnie ze stanowiska artystycznego. 

(Odrazu powiem, że ie dwa pytania zur 
pełnie gdz: eś zapodziały się podczas przedsta- 


we wtorek pokazano nam na scenie „Rozmai 
` tasei“, 
terackie, objekcje zginęły pod wpływem jed- 


krótki „skecz* w 2 odsłonach. Aczkolwiek 
| rzecz dzieje się w czasie wojny ostatniej w oj- 
par ziemi poety, tak straszliwie zmiażdżo- 
i nękanej w ciągu czterech lat przez Niem- 
R) — niemą tu wlasciwie ani Niemców, ani 
| pi jczyków. Są tylko: ludzie, których żywioł 
zaa: okrutny i zimny, dziki w swym szałe i 

, porwał i niesie w odmęt zatraty. 
- Doktór Florjan Capelie, uczony, zastrzelił 
a niemieckiego, który chciał zbezcześcić 
„jego piękną żonę. Prawo.: wojenne, dzikiei 
pieludzkie, jak wojna, nakazuje tu śmiercią o- 
płacić zabójstwo. Doktór zosiał uwięziony i 
, Rotmistrz za kilka godzin zostanie stracony. 
i v. Gerdort jest tu właściwie tylko 
l wykonawcą prawa wojennego. 
totr sam 'rozum 'e, iż staja się rzecz strasz. 
a. on sam nie postąpiiby może inaczej — 
: prawo wcjenne! Naraż zjawią się u rot- 


Reżyser: Stanisława: 


pierwszego tych dwu dramatów, które _ 
Wszelkie zagadnięnia, ciekawostki li. | 
nej potężnej sytuacji tragicznej, jaką jest tèn 


Stanowisko Z, S. P. wobec Amerykańskiej ' 


| dążeń. 


„dyscypliny wojskowej. 


„ROBOTNIK", czwarłek; 30 czerwca 1924 r. 


ku krwi — nie możemy an: zrywać ani osłabiać 
tembardziej, im bliżej stajemy u cela swoich 


To przedewszystkiem na qdediie mieć 
musimy, rozglądając się po Ameryce za odpo- 
wiednią grupą polityczną, z którą współżycie 


dla mas możliwe ; wskazane. 


Stanowisko Z. S. P. wobec amerykańskich rot 
botniczych organizacji poFtycznych. 


Ostatnio pozostały na placu tylko dwie 
zwalczające się wzajemnie partyjki, które nie 
zostaną uznane przez Egzekutywę [I Mi ędzy? 
narodówki, o ile się nie połączą. Są one tak 
małe i tak Aie SĄ że nawet Moskwa 
traktuje je jako zespół smarkaczy politycznych, 
z którego niema zgoła pociechy. 
Pozostaje do rozpatrzenia ewentualność 
współdziałania Z. B. P. z jedyną. poważniejszą 
organizacją polityczną amerykańskiego prole- 
tarjatu, mianowicie American Socialist Party. 
i Partja ta przechodziła różne koleje; a wła- 
ściwa jej historja rozpoczyna się od połączeno- 
wego zjazdu, łączącego kilka socjalistycznych 
onganizacyj w Indianopolis, 29 lipea 1909 roku. 
'Partja rozwija się nadzwyczajnie i żyje wśród 
warunków n:'ewymownie trudnych, to też mały 
pał wpływ i mało w szeregach swoich ma iu- 
zi 

Nieproporcjonalnie małym był procent 
Amerykan, bo więcej niż połowę liczby człon. 
ków'A. 8, P, stanowili obeokrajowcy, którzy 
w trzech czwartych nie byli obywatelami kra- 
fu, nić stanowili czynnika politycznego. Okres 
wojenny i prześladowania Socialist Party w 
latach 1918 — 1919, do pewnego stopnia trwa. 
jące i po dziś dzień, spowodowały znaczny spa- 
dek liczebności, a agitacja rozłamowa Moskwy 
dokonała reszty. 

Dziś A. 6. P. liczy około 25.000 członków, 
a zatem grupkę niesty chanie małą: w stosunku 
do ogólnej liczby: 5 miljonów zorganizowanych 
robotników, „a tembafdziej ogółu proletarjatu 
amery. 0 — 4ö-mili.- W łonie zaś po- 
zostałych 25.000 członków, zgoła niema jedno- 
litości działania, ani wspólnoty programowej. 
o organicznej łączności Z. S. P. z Socialist 
Party nie może być mowy bo 1) S. P. nie ma 
jednolitego programu, 2) większość jej bez. 
krytycznie ciąży ku 3 międzynarodówee, 3) 
stale wrogo odnosiła się do niepodiegłościo- 
| wych dążeń polskiego proletarjatu, 4) zde- 
cydowanie niepiłychy lnie odnosi się do wszel- 
kich państwowo-twórczych akcji polskiego ru- 
chu socjalistycznego. Organiczną łączność Z. 
S. P. z Am. S. P. bezcelową byłaby. i dla powo- 
dów ‘technicznych. 
Mimo wszystko Z.S. P. odnosi się das. B 
z gympatją i przyjaźnią, uznaje jej kierownicze 
stanowisko na gruncie amerykańskim, zacho- 
wuje jednak bezwzględ dną samodzielność orga- 
nizacyjną i uajzupeiniejszą Różne działania. 


z 


Kronika polityczna. 


Biuro prasowe ministerjum spraw zagra” 
nieznych komunikuje, że „poddug planu opraco- 
ci przez mieszaną Komisję repatrjacyjna 
Moskwie, z Piotrogrodu ' wyznaczone zostały 
isporty: na 27 czerwca z jeńcami z wojny 
aia Ni 28 czerwca z wygnańcami i jeń- 
cami cywilnymi, 4 lipca u jeńcami cywilnymi 
i uchodźcami i.5 lipca z jeńcami wojennyaai. 


mistrza. żona doktora. Ona wie, że mąż zginąć 
musi. Nie prosi 0 uchylenie wyroku. Ona 
błaga tylko, aby Niemiec zechciał na parę go- 
dzin pozwolić wyjść mężowi do jego matki, 
która ciężko . chora leży w miejscowości, zmaj- 
dującej się o paręset metrów za granicą : belgij- 
ską, w Holandji., Doktór jest jej synem jedy- 
nym. Ona, pani Capelie, w porozumieniu z 
mężem, siebie daje jako zakładnika w razie, 
gdyby mąż na oznaczoną godzinę nie wrócił. 
"Rotmistrz, znający dobrze doktora jako czło- 
wieka honoru, przychyla się do jej prośby, na- 
rażając swoją oscbę na okrutne konsekwencje 
Dr. Capelie „ucieka“. 

Za parę godzin ma wrócić. Żona w głębi du- 
szy pragnie, aby nie dotrzymał, aby stało się 
cog, co mu przeszkodzi dotrzymać słowa. Ońa' 
Z rozkoszą odda za ukochanego życie. Lecz 


doktór wraca. Spóźnił się o kilkanaście mi- 


nut skutkiem nieprzewidzianych trudności. W 
straszliwej obawię; czy tymczasem żony. nie 
rozstrzelano, wpada na scenę. Następuje pel- 
me rozdzterającego smutku ; tragizmu  poże- 
gnanie, które niby walcem żelaznym miażdży 
dusze wszystkich, zarówno obojga Belgów jak 
Niemców. Prawo wojenne musi wziąć jeszcze 
jedną, niewinną ofiarę. Poeta załamuje tu rę- 
ce razem z nami, i bez słów, w tragicznem mil. 
czeniu przeklina okrutny, niemiłosierny ży” 
wie? — wojnę. Ona to stwarza konieczności, 
na które oburza się i serce i umysł nasz, a któ. 
rych przecie nikt nie jest w stanie odwrócić. 
Któż jest winien szałowi okrucieństwa? Pra. 
wo wojny. Czemże jest to prawo wojny, jakie 
jego ludzkie uzasadnienie? To węzeł zaiste 
gordyjski. Kto usunie wojnę na zawsze. ten 
pozbawi ludzkość bezmiaru nieszczęść dotyka- 
jących niewinny dlawanych. przez niewin- 
nych. „Skecz“ był grany dobrzę zwłaszcza 


działanie na gruncie tutejszym byłoby. 


PERRET IDEI EE TENO TIA 


Wkrótce uda się do Archangielska 
mocnók delegacji polskiej w Komisji Er 
repatrjacyjnej w Moskwie, celem zwiedzenia 
dbozőw i więzień. Podhig wiadomości, które 
nadchodzą, stan jeńców i internowanych Pola- 
ków jest tam tak ciężki, że wymaga Brae 
stowej interwencji i pomocy. 

Beznadziójna sytuacja aprowizacyjna w Ro- 
sji powoduje żywiołowy ruch powrotny. t- 
chodźców, Nad Wołgą i w Szczególmości w Ka- 
zamiu ludzie puchną z głodu, a uchodźcy od 2 
miesięcy nie otrzymują żadnych racji żywno- 
ściowych. Na skutek takiego stanu rzeczy, me 
wschodniej j środkowej Rosji skupiło się 
repe uchodźców, powracających samorzutnie 

do. kraju, a mad Wiołgą koczuje 40.000 ludzi, 
zdążających drogą kołową do granicy. 

Ażeby przyspieszyć repatrjację i ułatwić 
ją rządgwi R. S. F. 8. R., którego aparat tech- 
niezny 1 transporty kolejowe mie są w stanie 

wykonać przyjętych zobowiązań, czynione są 
starania ażeby poza uruchomieniem transpor 
tów wodnych zwiększyć ilość punktów odbior 
czych ma granicy. i 
HEN NY 


WACŁAW WOLSKI. 


rej 
Z cyklu „Wyloty ma Marzenie”, 
ŚPIEW SFINKSA. 


Po złotych, tajemnych, niewidzialnych stru- 
nach, z czarnegomroku Wieków dochodzi stu- 
chu mego ducha — śpiew Niewiadomego. Jest 
on, niby szum głuchy, zmieszany, poplątany 
Dalekiego w Wieczności, Czarnego Oceanu, na 
który się złożyły i grzmoty zapadających w Ni- 
cość światów, i westchnienia bólu nieznanych 
mi istot, (o których istnieniw nie dowiem się 
nigdy), które nie były słyszane przez nikogo 
Jest w nim i szept przełotnej, krótkiej, jak bły- 
skawica, lecz, jak Wieczność, potężnej, ukra 
dzionej potajemnie Losówi, przed. miliardami 
lat, przez dwoje splecionych uściskiem kochan- 
ków — rozkoszy, i cichy, złoty śmiech poczucia 
szczęścia przez samotną duszę, której ¢itdnhe 
piękno nie odsłoniło się nikomu i pozostanie 
już hazawsze nieznanem! 

„Sucha mój duch śpiewu Niewiadomego, 
dochodzącego, z Czasów Czarnej, Bezdennej 
Otchłani, i cieszy się w sercu swojem, niby 
kołysany magicznym szmerem Złota Tajni, któ- 


ra w tę jedyną Chwilę Cudu, jemu tylko jedne. 
| mu odsłoniła się na mgnienie w Wiótzności! 
„Słucha mój duch dalekiego, tajemaego 


śpiewu Czarnego Sfinksa Niewiadomego... 
l ACAR to PE TAE CT EE POETA 
łomot kępa Robocza 
Warszawa, Wspólna 17. 


Posiadamy na składzie: 
| Balzac. Małe niedole pożycza wii eet: 


Wyd. II. 300 mk. 
Baudelaire K. Drobne poezje prozą, 

W oprawie » 
Dąbrowski Ign. Śmierć. Powieść 

Wyd. IV. 306 „ 
Leśmian B. Łąka, Poezje. 144 y 
Louijs P. Pieśni Blitis, 144 y 


Makuszyński K. Perły i wieprze 
Powieść. 240 
Simełaśr U. Baron Pomyaa. Powieść. 50 „ 


przez pp. Rolanda i Mirską. Lecz wogóle nie 
pytaliśmy o grę. Świetnie zbudowany: pod 
względem scenicznym utwór zawisł nad wido- 
wnią przepastną, czarną chmura, za którą nie 
święci słońce. Wojna niby trąba powietrzna 
rozhulała się na scenie a dusze ludzkie miota- 
ły się t ugnały pod jej naciskiem jak fan żyta 
dojrzałego już do śmierci. 

„Burmistrz Stylmondu' nie pozostawia już 
tak jedriolitego wrażenia. W tym dramacie 
Maeterlinck odmalował pełnemi grozy barwa- 


mi srog'e i dzikie rządy wyuzdanego żołdactwą 


niemieckiego w Belgii. Ze znanych powszechnie 
nieszczęść tego kraju, stworzył poeta dzieło bli. 
skie nam, bo któż, jak nie Polacy znać może 
lepiej rozpasanie zwycięzcy w zdobytym kraju. 
U .nas w ciągu 1 i pół wieku szalała Moskwa, 
Niemcy i Ausirja, mordując, grabiąe, kradnąc i 


znieważając. Dziesiątki tysięcy bohaterów, jak” 


ów w dziki sposób zamordowany „burmistrz 


Stylmondu*, znają polskie dzieję XVIII i XIX 


wieku. I ta sama pogarda, nienawiść i odra- 
za, jaka zionie z dramatu Maeterlincka wzglę- 
dem Niemców, bije z dzieł niemal wszystkich 
naszych poetów i pisarzy, Tysiące rodzin by- 
ło w Polsce, które w podobny sposób, jak ro- 
dzina „burmistrza Stytmondu' zostało rozszar- 
panych u nas przez najeźdźcę. Ale dramatowi 


temu. rzecz artystycznie ocenizjąc, brak tej spos. | 


isiości, budowy i jednolitości tragicznej, jaka. 
wieje z pierwszego dramatu. Jest tam caly 
szereg scen potężnych i wzruszających, (up. ta, 
w której niewinny starzec, ogrodnik, ofiaruje 
swe życie w zamian za głowę burmistrza, oraz 
pełna „gorzkiej boleści scena ostatnia, gdy 

wszyscy członkowie rodziny burm'strzą w beze 
silnej rozpaczy pragną pójść razem z nim pod 
kule zbójeckiego najeźdźcy), ale całości brak 
tej pewności ręki, co poiężnemi uderzeniami 


H+ _Telegramy. 
Waka o G0 A. 


PRZEBIEG DEMOBILIZACJI NA GÓRNYM 
ŚLĄSKU... 
Bytom, 29 czerwca. 
(E. E.). Demobilizacja odbywa sięw zr 
pełności według zakręślonego planu. Przebieg 
jej jest zupełnie spokojny. 
LIKWIDACJA WOJSKOWYCH WŁADZ EPQ- 
WSTAŃCZYCH. .. 
Bytom, 29 czerwca. 
(E. E.). Wojskowe władze powstańcze 
zmajdują się w. stadjum likwidacji, Prócz głów- 
mej komisji likwidacyjnej utworzone zostaną 
komisje likwidacyjne powiatowe, złożone 1 
trzech osób; prawnika, lekarza j rachmistrza. 


~ m aaan 


Komisje te będą miały za sadara wyrównanie “ 


wszelkich zaległości pieniężnych, spowodowa- 
nych zmianach èi przegrupowaniach wojsk, np. 
wypłaty żołdu i't. d. Powiatowe komisje tikwi- 
dacyjne zajmą się również wypłacaniem odr 
szkodowań osdbom, które pomiosły szkody 
przez świadczenia wojenne. 
MANIFESTACJE NA GÓRNYM ŚLĄSKU, 
Szopienice, 29 czerwos. 


(E. EJ. We środę na całym terenie, na 
któwym rozgrywały. się walki powstańcze, mia- 
ły: miejsce olbrzymie manifestacje ludności pol- 
skież. Odbyły się liczne wiece i pochody. Roze 
rzucono zmaęzną liczbę odezw, 

Szopienice, 29 werwca, 

(E. BY. Z powodu manifestacji wszystkie 
domy na terenie powstańczym, a nawet dalej 
w głąb Górnego Śląska udekorowane są chorą- 
gwiami o polskich barwach narodowych. Każ- 
de niemal okno ozdobione jest matemi chorą 
giewkami i wizerunkami Orła Białego. S 
SPRAWA GÓRNEGO ŚLĄSKA A SANKCJE. 

i Berlin, 29 czerwca. 


GP. A. TY Wied: B. K. Dziś przed polu- „ 
dniem zebrała się komisja spraw zagranicz 
nych. Uczestniczyli w niej: kanclerz Wirth, mi- 
nister spraw zagranicznych Rosen i sekretarz 
stanu Haniek Omawiano kwestje, dotyczące G. 
Śląska i sankcji. Minister spraw zagranicznych 
złożył w tych sprawach obszerne sprawozda- 
nie. Wynikiem obrad będzie prawdopodchnia 
dyskusja nad- interpelacją w sprawie sankcji 
ma pienum sejmu Rzeszy. Odbędzie się ona 
przed terjami letniemi; natomiast dyskaisja nad 
intenpelacją w sprawie G. Śląska będzie uara- 
zie Odroczona. 


1 parlamen! Rzeszy 


Berlin, 29 czerwca. | 

(E. E). W czasie obrad nad dodatkowym. 
budżetem ministerium praw wewnętrznych w 
parlamencie niemieckim, socjalista niezależny, 
dr. Rosenfeld wystąpił wstno przeciwko mini 
strowi Dominikusowi, który usprawiedliwiał 
wprowadzenie stanu "wyjątkowego w Prusach 
Wschodnich koncentracją wojsk polskich na 
pograniczu. Rosenfeld oświadczył, że twiendze- 
nia tę są zupełnie bapodstawne, ponieważ Pol- 
ska nie żywi żadnych zamiarów. agresywnych. 


wyobraźni rzeźbi postacie i stwarza sytuacje. 
Niemniej cudowna w swej prawości postać bo” 
hatera, w znakomitej interpretacji p. J. Chmie- 


lińskiego wrzyna się w pamięć i pozostawia w _ 


niej świetlaną smugę nadziei. Prześwieca ona 
Poprzez szalejącą przemoc zwierzęcia ludzkie- 
gu jak promienna prawda, iż w czasie najohy- 
dniejszych okresów rozwydrzenia bestji ludz. 
kiej (wcielonej kilku rysami mistrzowskimł 
przez p. Szymańskiego w posiaci barona von 
IRochow) zawsze znajdzie się czlowiek, co z po- 
śród zamętu wyniesie wysoko świętość czyste- 
go i mocnego serca. Niemasz siły, któraby da 
cna zetrzeć mogła z czoła ludzkość: znak ofia- 
ry i poświęcenia. Tę czystość i niepokałaną 
kryształowość „burmistrza Stylmondu* umiał 
w sposób przekonywujący uwydatnić p. Chmie- 
liński. Obok niego zaś zajaśniała blaskiem 
świetnego talentu mało znana i rzadko wystę- 
pująca p. 'Gromnicka. Rozpacz jej i boleść w 
ostałnim akcie miały dźwięki kryształowej 
czystośc; i porywającej szczerości, Była to na- 
prawdę córka, wyjąca z bólu, że ojciec jej idzie 
na śmierć niewinny a ona nic uczynić nie mos 
że, aby starca uratować. Została złamana, lecz 
jedno nozncie straszne i potworne, choć uspra- 
wiedliwione okropnością dzikiej niesprawie- 
dliwości, jakiej się wobec niej dopuści? najeść ' 
déca. pózostało w niej—uczucie nienawiści. Z 
takich to, jak córka burmistrza rekrutowały się 
bohaterski belgijskie, które nienawiścią świętą 


'| ścigały Niemców, służąc ojczyźnie swej w wá- 


runkachz nanych polskim konspiratorom. Krea- 
cja tej roli wysunęła p. Gromn:cką wy pierwsze 
rzędy aktorek warszawskich. Szezęśliwą rękę 

| miala p. Wysocka, powierzając rolę Beli p. H. 
Gromnickież, a rolę staruszka, ogrodnika Clan- 
sa p. Strycharskiemu. 


I Zygmunt Kisielewski. 
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Rada Ligi Karadów. 


ZAMKNIĘCIE OBRAD. 

Genewa, 29 czerwca. 
(P. A. T.). (Wolii). Rada Ligi Narodów 
zakończyła dziś wieczorem publ'czne posiedze- 
nie, na którem przyjęła jednomyślnie propozy- 
cje tyczące się sprawy wileńskiej. Angielski 
delegat Fisher podniósł w dłuższej mowie zna. 
czenie Ligi Narodów dla pokoju. Francuski 
delegat Hanoteaux wystapil przeciwko poglos' 
kom o braku jedności w łonie Ligi Narodów i 
oświadczył, że we wszystkich kwestjach zaró- 
wno Saary jak i Gdańska panowało tu zupeł- 

ne porozumienie między państwami, 


- WNIOSEK HYMANSA UCHWALONO. 
Genewa, 28 czorwca. 
(P. A. T) (Havas). Rada Ligi Narodów 
Wi projekt Hymansa w sprawie konflik- 
tu polsko - litewskiego. Przedstawiciel Polski 
przyjął projekt z małem zastrzeżeniem. Przed- 
stawiciel rządu litewskiego oświadczył, iż 
przed powzięciem decyzji musi porozumieć się 

ze swoim rządem. 


aloe tacy" ASKENAZEGO. 

Lyon, 29 czerwca. 
(P. A, T.). (Radjo). Askenazy, polski 
delegat do rady Ligi Narodów oświadczył na 
ostatniem posiedzeniu rady Ligi Narodów, że 
sprawa Wilna zóstanie załatwiona szybciej, ni 
się tego ogólnie spodziewają i ta z uwzgtędnie- 
miem żywotnych interesów tak Polski jak i Li- 
. (Zawdzięczać to należy ścisłej ogni 

cy delegatów francuskich i angielskich 


Drzecilenie rządowe we. Włoszech. 


Rzym, 29 czenwca- 

(E. E.). W kołach parlamentarnych W |. 
je przekonani: że głosowanie w Izbie m 
głównie na o) wyrażanie nieutności dla poli- 
tyki hr. Sforzy, Na stanowisko premjera wyr 
mieniany jest. szereg kandydatów. -jednakże 
nie jest prawdopodobne, aby Giolitti zechciał 
w dalszym ciągu utrzymać władzę. Możliwe jest 
utworzenie gabinetu przez Medę z udziałem 
socjalistów lub też utworzenie rządu koalicyj- 
nego przez Nicole. Istnieje również możliwość 
bloku partii ludowej ze stronnictwami, prawi- 
oawemi: faszystami i nacjonalistami. 0 Na stano- 
wisko ministra eprąaw zagranicznych wymie- 
niani są tow. Treweś, oraz margrabia Salr ago- 
ragei. „Tribuma” oraz niektóre inne pisma 
stwierdzają możliwość powierzenia Orlando 
misji utworzenia nowego gabinetu. Narady za 


stronnictwami rozpoczynają Się w dn. 29 b. m. 
OPINIA FRANCUSKICH KÓŁ POLITYCZ- 


z Paryż, 29 czerwca. 

(P. A. T.).. (Radje). W paryskich kołach 

politycznych sądzą, że nie może być mowy o 

zmianie zagranicznej polityki Włoch, która szła 

zawsze ręka w rękę z Francją i apn w. obro» 
nie sprawiedliwości i cywilizac, 


STANOWISKO AAA Bi: 


- AP. A: T). Wied. Biuro Kor. donosi, że 
najwięcej szans ma kandydatura De Nicoli na 
prezydonia ministrów. Również i socjaliści 
woleliby jego kandydaturę, niż każdego innego 
męża: stanu. Socjaliści postanowili, aby ich 

„ przedstawiciel nie*odpowiadał na wezwanie 
króla do utworzenia nowego gabinetu, lecz aby 
M oz się do przedstawienia swoich szoa 


WATNEGO. 


©. sg TJ). (Havas). Hr. Storza powraca 
do życia prywatnego. Oświadczył om, iż nie 
przewiduje zmiany kierunku obecnej polityki 


i 
i 
p. + Medjolan, 29 czerwca. | 
3 
| 


gt [a 


GALEN „(Havas). 
du z właścicielami kopalń przew':duje stubwen. 
cję rządu na przeciag trzech miesięcy. Mini- 
malna płaca robotnika ma być o 20% wyższa 
Y od placy przedwojennej. Po pokryciu kosztów. 
o całkowity zysk podzielony będzie w 


botnikom, 17% zaś Pona 


ży Horses, 29 czerwca. 
* ME m, 
Da: misu z górnikami należy zawdzięczać zgodzie 


gów, jako wyrównanie zmniejszenia płac, spo. 

wanego przesileniem ekonomicztęm. Za- 
. Mada udziału procentowego roboiników. w zy. 
| skach spątkała się z życziiwem przyjęciem obu 
stron. Wypłaty będą stałe, lecz będą regulo- 
wane zależnie od obrotów przedsiębiorstw, 00. 
stworzy rękojmię pokojową w dziedzinia życia 
ekonomicznego, 


Rzym, 29 czerwca. 


AR. Poszę: POWRACA DO ŻYCIA PRY- 


Londyn, 28 earm: ; 
Projekt układu rzą- | st 


ten sposób, że 88%. przypadnie w T | 


KOMPROMIS—ZWY CIĘSTWEM GÓRNIKÓW. 


(Havas): Dojście do kompro- 
rządu na dopłatę 10 miljonów funtów sterlim: | - 


NB | „ROBOTNIK, czwartek, 86 czerwoa 1321 r. 
a E E OREW TE YE SWAKA OTG ONE ZN ZEE EENEN EE PENA Y 4 


Hojna grot turecia. 


Londyn, 29 czerwca. 

(P. A. T.J. (Havas). „Daily Mail“ dono- 

si @ Konstantynopola, że kanonierki kemalis- 

tów zaatakowały na morzu Czarnem torpedow- 

ce greckie. Torpedowiec angielski w pobliżu 

eee został uszkodzony. ogniem batecji turec- 
J 


W PRZEDDZIEŃ OFENSYWY GRECKIEJ. 


Londyn, 29 czerwca. 

(P. A. T.). (Reuter). Nadzwyczajny ko- 

respondent „Times'a* donosi ze Smyrny, że la- 

da chwili należy oczekiwać ofensywy greckiej. 

Król, następca tronu, książęta Jerzy i An- 

dj rc odzący wojskami greo- 
niemi atai Smyrnę i naw się na froni. 


TURC YPRZYGOTOWUJĄ SIĘ DO OBRONY. 

Paryż, 29 czerwca. 

` QE. E). Donoszą z Konstantynopola, że 

organizują tam bardzo gorliwie obronę prze. 

ciw ofensywie greckiej. 7 korpusów tureckich 

Ro: 180.000 żołnierzy uzbrojono już całko- 
wicie, 


NIEPOWODZENIE s EE i 


Paryż, 28 czerwca, 
(P. A. T.). (Havas). Donoszą z Angory: 
Wszystke usiłowania wojsk greckich posunię- 
cia się naprzód zostały odparte ze znacznemi 
stratarni dla nieprzyjaciela. . 


SPRZYMIERZENI A WOJNA GRECKO - TU- 
RECKA. 


Londyn, 29 czerwca. 
(E. E.). Agencja Reutera donosi ze źródeł 


O WE ba de 


a raa r Biriga ay 
odpowiedzialno- | 


barczyć rząd grecki całkowitą 

ścią za dalsze prowadzenie wojny, czy też za- | 
stosować na własną rękę środki w oelu przy- 
wrócenia poloj: 


Odpowied De Valery. . 


Londyn, 29 CZETWCA. 

=(P. A, T.). De Valera w odpowiedzi swej 

do Lloyd George'a oświadcza, że porozumie- 
mał się z szeregiem wybitnych przedstawicieli 
narodu irlandzkiego, któpzy są szczerymi zwo- 
lennikami trwałego pokoju między Auglją a 
Irlandją, lecz nie widzą sposobu osiągnięcia 
tego celu bez uprzedniego uznania zasadniczej 
jedności Irlandji, oraz zasady samookreślenia. 
Do Valera oświadcza dalej, że zanim nadeśle 


| odpowiedź bardziej wyczerpującą, będzie mu- 


siał się porozumieć z przedstawicielami mniej. 
szości politycznej w Irlandji. De Valera zwró- 
cil się już do sir Craiga oraz czterech innych 
wybitnych przedstawicieli uujonistów z pis- 


mem. w którem stwierdza, że odpowiedź, jaką 


nadeśle Lloyd George‘ owi, dotyczyć będzie by. 
tu oraz przyszłości Irlandii, wobec czego pra- 


; „| gnie zasięgnąć ich opinji i w tym celu zapra. 


'| sza ich na konterencję do Dublina aa 4 lipca. 


ranen pain 


mówi przedmiotów za- 


branych, an żeli do przyj równoważnika w 
paturze. System ten s ah dodatnią stro- 


nę, że określiłby w sposób bardziej definityw- 
ny i bolsejny niemieckie wi tej 


lm [I Memantin 


~ o l Gdańsk, 29 czerwca 
Æ EJ. = Wiydoiodci dody zące z Rewia, 
dż 4 w łonie rosyjskiej partji komu 


stwierdzają, 
 nistycznej i rozłam, čo zupełnie wyraź 


nie ujagiaito się na III kongresie Międzynaro- 
dówki komunistyczn ne . Pomiędzy. zwmolennika- 
mi Lenina i ek doszło do ostrych 
starć, Mimo rk poparcia, jakiego udzielili 
Leninowi niemieccy komuniści, zwyciężyli eks- 
tremiści, Wobec tego z4 prezydenta Międzyna- 
nodówki wybrano Bucharina na. miejsce uste- 
pujgoega Zinowjewa. 


Wit w m. Ceia. 


~ Gdańsk, 29 czerwca. 
Œ E). Senat gdański przedłożył parla- 
mentowi projekt usiawy budżelowej. Budżet 
zwyczajny wykazuje: w dochodach 806.554280, 


w rozchodach 375.927.850. budżet nadzwyczaj- 


my — w dochodach i rozchodach 24.093.000: 
Deficyt budżetu zwyczajnego 69.378.620 marek 
pokryty zostanie przez kredyty, które najdalej 
me ciągu 10 lat mają być umorzone. 


"skich w Czecho-Słowacji. 


Ministrów, Nadto w sprewie górnośląskiej dn, 2 
l safh w sali teatru Powszecbnogo odbyla się eobot- 


$ masówek, na których omewiena była przewadwie 


w telkelu Al. Jerozolimskie 56 odbędzie się zobra- | Kuczyńskiego inspektor mieszkaniowy m. st, W; i. 
ie członków egzekutywy; 0 godz, 7 w, ogólne zè- | szawy, p. Gites, Zgodzomo się, poi róża 


Zakład Wodole 


Dr. Med. Adi Ciągliński, i Eiektrotorapeuty 


Warszawa, Kogarnika M, tel, 43-22, otwarty od 8 r. do 8 w. | 
Przyjęcie chorych w dnie powszednie od 5—7 pp., w niedzielę i święta 10—12 r. ` 

Choroby nerwowe—nerwice—porażenia—niedowłady—nerwobóle. Choroby przemiany materji. Artry- 
tyzm, — Otyłość. — Astma. — Cukrzyca. —Zatrucia przewlekłe: aikohoiem, rtęcią, ołowiem. Nast. RE 
złych nałogów u dzieci. Niemoc u dorosłych. Cierpienia dróg oddechowych, skłonność do zazię- 
biań | katarów. Hartowanie. Rekonwaiescencja powolna. Stany osiabienia i wyczerpania po prze- 
bytych chorobach, Stany me. Blednica. wa. serca, naczyń i nerek. Choroby PRE 


"WR bumagi losbl , [i ANIONY R 
Wyzysk robotników tkackich w Grajswi, 


Belgrad, 29 czerwca. 
(E. E). Zgromadzenie narodowe uchwa- W Grajewie istnieje = 

lifo ustawę konstytucyjną. Przeciw ustawie firmy W, L. Hepner, an yka pranl si r 

głosowali: republikanie, komuniści, gocjaliści į | tą kaczy 1 7a kobie; w uon SaN 

posłowie kroaccy. Regent — królewicz Ale- aia 


ksander podpisał konstytucję i slożyłl na nią 


przysięgę: sala na miejo: Lisio d MOCZ 
Nepowodzane rokowań CASAU WOAINC | zę” Bac laneto prezy do rc: W o 


29 czerwca 1910 w kwietniu zawiązał się w Grajewie Związek A: 
(E. E). „Lidowe Nowiny“ donoszą, ŻE ro- 
kowania czesko-węgierskie stanęły ua mar- 
twym punkcie. Między innymi 'Węgry nie chcą 

bę unarodowienia przedsiębiorstw węgier- 
Nie załatwiono Tów- 


nież sprawy bezpośredniej komunikacji pomię- 


Kobiety nowo przyjęte muszą pracować T miesiąc 
darmo i zmusza się je nawet do pracy pofajerantowej, 
eo się bardzo często zdarza; płaca kobiet wynosi 


dzy obu państwami, -| 100 do 180 mk. dziennie; przy obecnej drożyśnie jest 
Wybuch Stromboli pracowali Ceb aia fabrykant aaa par Sape~, N l 


z powodu ich podeszłego wieku, 
Ostatnio sprowadził jednego tkacze z Warsza- 


Rzym, 29 czerwca. 
(E. BJ. Z Messyny donoszą o wybuchu 
wulkanu Stromboli. Od lawy zapaliły się zasie- 
wy kilku wiosek, Ludność opuszcza wybrzeża 
drogą morską, na pokładach licznych okrętów 
i torpedowców, które przybyły na pomoc zbie- 
gom. 


Ruch robak, 


1. życia parti. | 


Sprawozdanie z działaności Okręgowego Komiteta 
Rchotniczego Polskiej Partji Socjalistycznej w War. 
szawie za m, maj 1921 r. 


Obchód w dniu 1 maja 1921 r. ogromem swym 


Upody atan i sporów. 


Miasto nesze, w porównaniu z 
ś do Baledi apalih ASCA » 
zwoju sportów w ogólności, a zabaw aż l 
szczególności. 

Przyczyną tego jest brak odpowiednich boisk 
RAN e a co za tem idzie, brak zain. 
toresowania ę szerokich mas ludowych wszelkim 
sziachetnym sportem, PoE 
' Dlo zapobieżenia temu brakowi powstała SK 
ka z ogr. por, „Ogrody zabaw i sportów'*—ztemufi 
mu choć w części zaradzi, 


nię około kilometra lowadratowego; urządzić a 
zabew.i sportów. Czlość obejmuje trzy parki: 
"eertowy, si rbd t zabawowy, 


7000 widzów. Nadto kasyno obejmie czydeloię, | 
staurację, kawfarnię i cukiernię, które mieścić 
PSOE j 


wy rezane, ik Ents wieki 
£ łodzi motorowych itp, oraz na 

boisku zspasy sportowe, kę es dsc: 
, tralmo-mzyczne, W. perku sportowym będzie rów. 
| ied azereg placów do gry w tennis, krakit pij 


z „grin „górnośląctim, 


Reprezentacja RARE bica mose o sę Fi 
(| wpływ na artystyczny kierunek. j: 
Odnosi dię pizychyłało do go. "r riagi 
<a, że po upływie czasu dzierżawy, ak = 
dynki przeszłyby ma rzecz miasta, które przez czas - Sg 
trwania dzierżawy ciągnęłoby obfity dochód w for. 
‘mie podatków od biletów, z 


Rob. ane O ponani 7 posiedzeń Eg. 
zekutwy, na dzielnicech zwołano 28 ogólnych ze. 
brań, na których wygłoszone zostały referaty pol- | 
tyczae, Komitety dzielnicowe odbyły 58 posiedzeń, rz 
Nadto w różnych łobrykach zorganizowano szereg CA 


D kop kij rtie 
saw mieskanowyh 


go—2; kulturatoo-oświatowego--1; komisji gospo: W oBotntch miesiącach okcja urzędu miesżka 
darczej--1; Komis} rówizyjnej-—1 niowego w Warszawie aaga znacznie PRATES 


Dnia 28 maja tow. Jaworowski wygłosił pierw. | chno:ycznem pomieszaniem kompetencji rozmaitych 
francuska“ z ey- | instancji i władz. Mianowicie wiele spraw mieszką- 
klu „Dzieje 'Rewolveji", zrełerowsnęgo przez War. | niowych skierowali zainteresowani do sądów poko. 
szawski wydział Iraltursino-oświatowy, ju 4 sądu okręgowego, a uawet do sądów karnych i 
W m, maju przybyło 65 nowych członków, ada. prokorsłonikieg, 2 tego powoda odbyła ai 
Kolejowa org. P, P, 8, Dziś o godz, 5 w lokas | w Min,-Spr, Wewa. w której 
Ewa TE EES de mę dział Minister Spraw Wewn., Wiceminister € 
Egzekytywy kolejywej org, P. P, 8, = > jaa dee dr. ta ccm tr 
f ewnęlnznych Encuy tor Sądu 
hai Praska: eg godz. 6 £ pół w ło. „cyjnego, itt bner, dyrektor departamenty 
kwi ża nii pdbódzie się ogólne"| o 2%. publicznego Urbanowicz, naczelnik 
zebranie: dzielnicy Praskiej. . iae prezy lalrego, Kotowski, „maczelnik wydzi Ea 
Tramwajowa org. P. P, B, Dziś o godz. 6 pp. | łu mieszkaniowego Seferowicz ; zaproszony przezp, 


taanie czionków Tremwajowej org, P, P, 8. cji mieszkoń może byś rozpatrzona H 
„Kenteroreja Dzielnicy Powiśle, Jutro o goda, | parai kk Odtąd map jt o 
decy przez. Mieszkaniowy 


7 wiem. w lokalu włoszym, Solec 68, odbędzie się 
zonieremcja wyborcza dzielnicy Powiśle, Referaty ; pierwszej, a przez ady raw o: 
polityczne rmwygłoszą tow,tow, deworowiki Za. | mych w drugiej instanci, jj 


a 


142% MN. mj 00 jn 


dromiejt wileńskie małeży. dotąd kilkanaście | 
Úeków klisowych i chrześcijańskich, Kóbisja | 
„+ |suzyskałapoważne subsydja, Komisja jest o ciągłym 
"7 koniakcie z Warszawą, dziala syrężyście, czego do- 
i t wódem, iż 26 czerwca odbył się tam Epncert mi- 
|zyki polskiej ze” współudziałem prof. |Melcera, fw 
|Szymanowskiej i p. Szymanowskiego, 4% pierw? 
szych dnia lipca odbędzie się cykl kortcertów chórów 
* prot. Kamry, -który będzię.miał anożiość, zapoznania 
"ludności Litwy Środkow, z pieśnią polską, W poło. 
wie lipca otwarta zostanie w Wilnie wystawa okrę- 
ima Satuki Polskiej, którą oxgmnizuje Biuro Cen- 
tralne K. M. K.A. w Warszawie, łącznie ze Span 
cjalnie powołańa komisją plastyków; wystawa obej- 
muje szreg większych miast, od Wilna poczynając, 
do Łodzi, r: 


As 


AC (według danych Państw. lastytutu Meteorólog.). 
"o Obecny stan pogody uależy uważać za przęjścio- 
wy, jakkolwiek rozkład chnienia przypomina sy- 
'_ imaje z pierwszej połowy czerwca. Pogoda wczoraj ` 
RZ) eałej Europie miała nadal charakter zmienny; 
|. mśd Niemcami przeciągały: burze x wyładowaniami | 
IAR: «iektrycznemi, w ; 
4%) pe lat sa — 
GE Temperatura najwyższa srymośiła 'wezotżj w 
zawie 14.8, najniższa 10.0. = * i 


bto ian „A 


b Try -Przewidywany przebieg pogody. w° dniu dzi- 
ai : Pogoda zmiemna, chłodno, wiatry półnoć. 
5 mie, , 


+. Z T-wa Naukowego Warstawskiego, Na posia 

„uemiu Morterencyjnem lustytulw Nauk , Amtropalo= 
| giccwych T. N. W., które odbyle się we wtorek 24 

czerwta r. b. przedstawiono i przedyskutowano lo. 
n mnmisaty następujące: 4) p. Jan Mydlarski — Anas 
| im antropologiczta iudności powiatu pilurańskie- 
go, 2) p. Stefan Krukowski — Pierwocimy krzem:e- 
marskie górnictwa, transportu i handlu w neolicie 
Polski. 

Dnia 17 czerwca odbyło się posiądzenie Wy- 
dzialu Il-go, na którem przewodniczący przedsta 
wił kpmukbikaty: p. Cezarji Ehrenkreutzowej — 
| „O świętej Cecylji" i p. Zygmunta Batowskioge — 
| * „Bracia Lubieuieccy malarze polscy w XVII w“. 


Komisia Letniskowa  Naueżyciełskiej —Spól. 
dzietni *Spsżywezej podajo ^do Wiadomości > kole: 


lokele na lato od 1-go por na Pomorzu i wiJas 
vorai Cieszyńsiiem w cenie, od. 500. mik. miesięc 
nie za T Zgłoszenia przyjmuje. biuro: Komisji 
w.iokalu Związku (Bracka 18) w godz, 18 — 19, 


Z Komisj; Mieszanej de spraw repairjacji. 
Dotegoria Rzeczypospolitej Polskiej w Komisji 
Ą Mieszanej do spraw repatrjacji s Rosji (Warszawa, 
| Chuielna 31) niniejszem powiadamia instytucje 
i płństwowe, prywatne i wcoby zaimieresowane, że 
j przy. adresowamiu depesz należy używač skrótu: 


„Wamsawa, Polrepat", 


ODCZYTY I ZEBRANIA. 


Konfereneja Patronatu Spółdziełai Budowla- 
mych, Obr "ślemie środków zaradczych ku przyspie- 
azeniu odbudowy będzio tematem konłere:cji dys- 
kusyjnej, którą Patronat Spółdzielni Budowlanych 
zwołuje na d. 30 czerwca o godz. 4 po poł, do lo- 


, Międzyżwiązkowa Komisja Kulturalno - Arty- 

styczna w Warszawie organizuje w chwili obecnej 
cały szereg swych Oddziałóy na prowincji, z któ- 

' rych Komisja wileńska zajmuje przednie miejsce, 
Komisja wileńska powołała do życia komisje: ar- | kalu Patrosatu (Al. Jerozolimska 55, H piętro), 

- tystyczną, muzyczną, literacko-prasową, teatrzlaą i Konforenaja rozpocznie się od referatów: 1) t~ 
muzealną, Z inicjatywy Komisji powstaje stała wy- | pośledzenie roli samorządów przy odbudowie (B. 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


| 


lawa sztuki oraz muzeum miejskie w pałacu Paca. Chomicz), 2) Zadania Patronats Spółdzielni Bu- 


_ Kino „PANS, pi mam 


Od października r. b. 


„Koło Polok“ 


wydawać zacznie tygodnik ilustrowany dla kobiet: 


obejmować będzie działy: literacko-artystyczny, 
społeczno-ekonomiczny, wychowawczy, gospo- 
darski i mód. i 


39 


drukować będzie utwory wybitnych autorów i 


„BLUSZCZ 
„BLUSZCZ pornak basee najżywotniejsze zagadnienia 
narodowo-społeczne. -| 


M „BLUSZCZ | ponoć Ołena powieściowy, mód I for» 


Szczegółowe ogłoszenia nastąpią w sierpniu. 
' > a” 
re 


aTa 


Tygodniowe pismo socjalistyczne 


K. Czapińskiego, i. Daszyńskiego, T. Hołówki, M. Niedziaąłkowe 
skiego, St. Posnera i Z. Zaremby. 


: Ukazat się Nr. 25 i zawiera: 


Z. Zaromba. O stanowisko partji. B. Siwik. W sprawie 4» robotniczo-włościańskiego. Dr. 

A. Próchnik. Zasady bezpartyjności ruchu klasowego. B. horążysChrupkowa. „Chrześci: 

jaństwo 1 katechizm” St. Witkiewicza. H. Międzynarodowa Oryanizacja e: współudział Polski 

Próba odbudowy Międzynzrodowej Organizacji Socjalistycznej aterjały i dokumen- 

ty); K. Irzykawski. Dwa jubileusze. Wł. Weychert-<Szymajowska. Kursy dla praconików. 
w oświatowo kulturalnych. Listy ad czytelników. Książki i wydawnictwa, 

) Warunki prenumeraty od 1 kwietnia r. b. Miesięcznie w kraju z przesyłką 70 mk., 
Kwartalnie 200 mk., Zagranicą podwójnie; w Ameryce półrocznie 1 dolara; Cena numeru pojedyńcze- 
go 20 mk. Żądać we wszystkich punktach sprzedaży pism. 

Redakcja i Administracjs: Warszawa, Warecka 7, tel. 230-44. Konto czekowe Nr. 532. 
Administracja czynna codzień od 10—3 pp. Redaktor T. Hołówko przyjmuje codzień 12—1 pp. 


PS. Numer okazowy „Trybuny“ wysyła się po nadesłaniu adresu. 
AM ALIZ moczu, krw 
|--na syfilis 
od 1--3 pp. kału, piwocin Lt. d 
hem. bakter. 

ELE GD. E. T 
b, asyst. przy szpitalu Virchowa. 
aeram ea aa e mrenea RE DANY | m $ 


leram- okytia damskie 


specjalnie na lato w różnych ko- 
lorach, ceny zniżóne. Marszuł- 
Bzowska 58 CRT bramy 2 


Pot i niemiłą woń 
z nóg, rąk i pach, znakomicie usuwa t zapobiega 
im powszechnie znąny. 


Fa ET "MOTU 
„SUDORYN 
EA y w.pudełkach z sitkiem - © > 
> wyr, farmac. labor. „Ap. KOWALSKI", w-Warszawie, Miodowa 1. 


/ Śprzedaż w aptekach, składach aptecznych i perfumerjach. 
Sposób użycia. dołączony do każdego pudełka. 


OE piętro m 


` 


Redaktor noczelny dr. Feliks Perl. Red. odpowiedzialny Brom. Qlechęowiez. 


lOBOTNIK", sewaąrtek, 30 czerwca 1901 c. 


i 
| 
gów i koleżanek, ż6 ma jeśzcie do rozporządzenia Po upływie:pół godziny požár złókafizowano, 


Midas 


dowianych (L, Zagrodzki), pocsem mastąpi dysim- 


| sja, oświetlająca dotychczasowy stam odbudowy, ‘jej 


braki programowe i zamierzenia na przyszłość naj- 
bliższą, | 

Stow, Pracowników Handlowych. Zarżąd Zwiąż. 
ku Zówodowego Pracowników Handiowych t Bimi 
roych w Polsce (Zieinu 20) zawiadamia, że dzi- 
siaj‘ o, godz. 8 wiecz. odbędzie się w lokali wlas- 
mym” (d sala gimnsstytna) walne zebranie tuh: 
ków Związku, 


WYPADKI (| | 


Pożary, Nocy (wczorajszej ukazała się huna w 
sirgńie Targówka. Przybyły Praski „addział, straży 
ogmiowej zastał palący się drewniarty ` rartórowy 
budynek na IIF posterucku zwrotniczńm stacji War= 
szawa-Marecka, Wodę czerpano z hydrantu przy 
ui, Radzymińskiej przy pormoty parowej . maszyny, 
przyczem linje « 12 węży przeciągnięto przez: tory 
kołejówe, wskutek czego ruch pociągów wstrzyma 


a po upływie godziny zupełnie ugaszono, Budynek 
spłonął: doszczętnie, i $ 

— Wkrótce po powrocie do koszar ukązuła się 
olbrzymia Juna w sbronie wsi Ząbki, odległej o 4 
kilometry od «dawnej rogatki radzymiyskiej, Na 
skutek rozkazu zastępcy komendanta, p. Kubaszew- 
skiego, praski oddział straży wyjechał na miejsce 
pożaru, Paliły się 4 domy, mieszkalne, obora i sto- 
dała, należace do Adama „Kielczyka, Michala i Java 
braci Króli, Andrzeja Brugwica i Aleksamdra Mań- 
kowskiego. Wodę czerpano z glirianek, odległych 
o 300 metrów zá pomocą tinji, złożonej 2-15 węży. 
Dzięki energicznej akcji straży przy pomocy miej- 
soowej policji zdoiamo uratować przylegające budo. 
wle. Orień gaszono zupełnie o godz, 6 ramo, 


Epidemja samochodowa, Przy ul. Chmielnej 
przed domem Nr, 22 szmmchód przejechał 6-letnią 
Trens Ohodowską: Lekarz Pogotowia stwierdził: zła” 
manie prawej goleni, potłuczenie glowy i wstrząs 
i przewiózł dziecko w stanie ciężkim do szpitala 
przy .ul.. Kopernika, 

— Przy zbiegu ul. Ciepłej i Grzybowskiej nie- 
wiadomy samochód przejechał d2-letniego Feliksa 
rę Rildanj zamieszkałego przy ul. Grzybowskiej 
Nr, 58, 

— Samochód Nr. 1682 należący do komisji re- 
ewakuacyjnej i specjalnej, prowadzony przez szo- 

„tera Tomasza Wrońskiego wprost domu Nr, 20 przy 
nil. Królewskiej, wskutek zepsucia się kierownika, 


Symboliczny 6-cio 
aktowy dramat 
z prześliczną wę- 
gierską 


d 


Oddział Polski 


Angielsko-Baltycka Linja 


Bezpośrednia Regularńa Linja Morska Pocztowych, 
Pasażerskich i Towarowych Parostatków. 


GDAŃSK prez Kanal Klloiski do LONDY- 
NU m LIBAWY, RYGI, REWŁA 


i z powrotem. 


Po wszelkie dokładne informacje i daty odejścia 
statków prosimy zwracać się do: 


Akcyjnego Towarzystwa 


Ljedkoczona Korporacja balljaa 


w Londynie, 
w Warszawie, Al. Djazdowska 39, tel. 71-15. 


Oddział Polski: w ogzi, al. Piofekowsia 139] 


ZARZĄD: 158, Fenchurch Street, London. 
ODDZIAŁY: w Gdańsku, w Kownie, w Libawie, w 
Rewlu, w Rydze i Helsingforsie. 


umi „księgarni Robotniczej" 


Sp. z ogr. odp. 


Ogłasza Konkurs 


na posadę zarządzającego „„Księgarnig Robotnicza“. 
Przedsiębiorstwo składa się ze sklepu i składu w War- 
szawie oraz 2 filji na prowincji. Wymagane kwalifikacje: 
znajomość fachu księgarskiego i praktyka handlowa. 
Oferty należy nadsyłać do 10-go Lipca pod adresem: 


Wspólńa Nr. 17, Księgarnia Robotnicza — 
B. Ziemięckiego. , 


(regtowna Maszynach 150 mk. 


mies, Marszałkowska 143-21. 
IA doskonał; 
[210 MATEK 2” totograt 


noczeni portreciści*, Złota 16. 


Akcyjne Towarzystwo 
- biettoczona Korporacja Baltycia 


w Londynie, 


nauka Pisania na - Dri M, Tuchendier | 


b. lekarz polikl. 
rwa wrzawa 1 Choroby wener: i skórne (wło- 
portret jsów) niemoc- płciowa 10 — 12 i 
z fotografji „Zjed: 4—7. Królewska 27, m. 1. Te- 

lefon. 14-27. 
masaa N © PODST ZA YE Z BZ W AE W NOE PA JA S 


Qdbito w drukarni „Robotnika“, Warecka 7, 


Nr. 172. 
URS ERER 


usjechał ne przejeżdżującą dorożkę Nr. 282, Siłą 
|juderzenią dorożka została "wyrzucona mą chodnik, 
Przyczemm doroukarz, Jan Bonowskię (Czerniukcow= 
ska 212) i pasażer Karo! Merczak (Stalowa 10) wY- 
padli ma chodnik i potukli się, Najbardziej po- 
sawamkowany został przechodzący ”wówczas Marcis 
Lęepier (Częrniakoweka 69), którego niotła 
doróżka, powodując vłamamie żebra, Dwaj pierw- 
si po opatrunku przez lekarza | Pogotowia udati się 
do domu, Leplera zaś przewieziono do domu. Do, 
rożka zostala rozbita, uprząś -z0Śś porwana. 

Nagły zgm, Pizy ul. Śniadeckich Nr. 9 zmarłą 
nagle z niewiadoniej przytzymy idkcatórdią tego do- 
mu 64-letnia Marja/Suikowska, ' Ą 

Wypadck koicjowy. Na przejeździe owy 
przy ul. Górczewskiej va idącą a. obiadem: do mięć 
po torze kołejowym Matyldę Justową (Obozowa 5) 
usjechał pociag towarowy, powędując, Justowej ob. 
„żenia lewego boku, yk 

Zamach samsbójezy. Sklepowa  22-1letmia IE 
na Bochnacka pea Zalać w celu pow 
aji ogtowej (w. mieszkagiu swem przy w. lo ý 
"dj Nr, 62. Pógatdwić n NDN o 
szpitala $w. Ducha.. . 


no Wybuch, W. Rembertowie, ( Okuniew) 
52lenia Ludwika Kohlowa, żona, zduią, mderzyła 
niłotbiem w mosina rurkę i spowodowała wyr 
a'rzał, Sila wybuchu poszarpała Kohłowej lewą 
| dłoń oraz zadała szereg drobnych, ram ma twarzy i 
| piersiach, nadto córka Kohlowej, 17-letnia, Emilja 
| również odniosła kilkanascie drobnych ramek Ta 
| rękach, Pierwszą ofiarę wybuchu przywieziono do 
| szpitaja ów, Ducha. 
1 
i 


Teatr i Muzyka. 


Teetr Wielki. Dziś „Klejnoty. Madonny“, fuira, 


„Pan Twardowski“, p 

Teatr Rezmaltości, Dziś i jutro „Burmistra 
Śrytmonda* i Sól życia”, 

Teatr Rednta, Dziś i jutro „Przechodzień, 
Teatr Polski, Dziś i jutro „Oczy Lsiężniczki 


Teatr Mały, Dziś I jutro „Koncert”, 
Feairt Nowości, Dziś i jutro „Gwianda Kam- 


Tertr Praski, Dziś i jutre „Nitouche”. 
Teatr Dramatycrny. Driś i jutro „Orześniałc 


Hamiiią FHollay 


w roli głównej. 


odważniki 1 miary stemplowa- Dr. Leszczyński 
Re 


ne po cenach fabrycznych 

Pracownia T=wa põiiernik, 

Koszykowa Ne 67, telefon 143-48. 
Reperacje i stemplowanie. 


arszałkowska 142, 
telef. I27-.25 
B. ordynator klin. szp. św. La- 
aae |Z8rT28. Choroby wener, skóry i 
moczo-płciowe. Przyjmuje do 12 
rano i od 5 do 8 wiecz. 


A OGŁOSZENIA DROBNE. i 


=== RNO POLRI" 


Jan Grodzieński i S-ka, Wa 

wa, Marszałkowska 95, tel. 231- 
244-86, 251-96. Gdańsk, Stadtgra- 
ben 17, tel, 34-80. Sprzedaż na 
wagony. 


CE KOLSNIA wa- 
ry» ; czekoladę: erp 
wom, sklepom najtanie eca 
„Zródło Polskie“ = rara 
ski | S-ka, Marszałkowska 95, te- 
lefon 231-66. > 


mm eee ae a NKK NAZW ZRYWA ZARA 
=" Al, RYZ, KASZE 
FASOLE GROCNY, dy "poleca 
„Zródło Polskie“ Jan Grodzień- 
sk! I S-ka, ul. Marszałkowska 95, 


tei. 231-66. 
do prania 


== AULA 


I toaleto» 


ca „Zródło Polskie” n Qro 
dzieński I S-ka, Marszał 
95, tel. 231-66. 


EEE jj (LE 


4931 na beczki poleca „Zródło 
3i Polskie“ Jan Grodzieński 
i S-ka, Marszałkowska 95, tel. 
231-66. 


=== jk RONN, 


SIER" V młotki, babki, grabie, 
'1, łopaty, lemiesze, odkia- 
dnice, wyroby żelazne poleca 
„Zródło Polskie* Jan Grodzień- 
ski i S-ka, Marszałkowska 95, tel. 
281-66. 


p 


[M j żołądka, kiszek, ob- 
n j strukeje, hemoroidy le- 
czą. szwajcarskie Gorzkie Zloła 
D-ra Bauera. Sprzedają apteki, 
składy apteczne. 


p ; ślubne, złote, srebrn 
Borączki ptatóconki, kolczyki, 


zegarki. Ceny nizkie. My ad 
iani: m tanio, dobrze. Znany 


zegarmistrz  Gutmacher, 
Ne 21. 


ê 


na r ła | \ binoki ob, k 
sce posia | iiqfalj, mowe, pasy rupturo 
we, noże Gilette. Najtaniej be 


w podwórzu. Jerozolimska 47. 
f z fotografii: Olejny ma- 
POŃTEL. zek 48: kredkeby 200. 
Sienna 18 Płatek. 


s ELKA wyprzedaż ubrań od 3 
ILLAR. do 10000. garnitur hurt 
detal. Chmielna 49 m, 5, 


prof. Lessera 


„6135 
Wydawca: Rada Nacz. P. P. 8 


we po cenach fabrycznych poles 
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